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W I A D O M O Ś C I  K R A J  o w i .

ЪапЫ -Petersburg  , d n ia  18 s ie rp n iu .

(z Rushiego In w a lid a )

f^ iay łaskaw iey m ia now an i k a w a le ra m i: o r­
d e ru  ś. W ło d z im ie rz a  Зсіеу k la s s y : N acze ln ik  
w y d z ia łu  w  D epartam encie  dóbr Państw a B ry -  
lew icz , i  Rządca k a n c e lla ry i D epartam en tu  ró ­
żn ych  podatków  i  poborów  K a rn ie je w . O rde ru  
ś. A n n y  2g iey k la s s y , in f la n ts k i supe rin tenden t, 
d o k to r T e o lo g ii ik tn ń ta g .

Gazeta senacka z d iii a 5 S ierpnia ogłosiła Na­
s tępu jący  U kaz o ko lny : „  R ządzący Senat, w y ­
s łuchaw szy poleconey przez P /Jene ra ła  p iecho ty , 
M in is tra  sp ra w ie d liw ośc i i  kaw a le ra  X iążęc ia  D y ­
m it ra  $ w ano w ieża ŁobanoW a R ostowskiego d la 
na leżytego w ykonan ia , k o p ii N a y w y ź e y  p o tw ie r ­
d z o n e j d n ia  i 5 ina rca  ro k u  teraźnieyszego O p in ii 
R ad y  Państw a, w  k tó re y  m iędzy  im ie m i w yrażo ­
no: Rada Państwa na D epartam encie  sp raw  C y ­
w iln y c h  i  D uch ow n ych  i  na Powszechnem Zebra ­
n iu  rozw aża ła  rzecz, w nies ioną przez M in is tra  spra­
w ie d liw o ś c i z p rz y c z y n y  rów nośc i głosoW, zaszłey 
na Powszechnem Z eb ran iu  Rządzącego Senatu D e ­
p a rtam e n tó w  S ankt -pete rsbur>kich , względem odda­
n ia  p rzez N ow gorodsk i Rząd G ubern ia  ln y  kance i- 
la rz y s ty  B ie lo  110 go w a do s łużby w oyskow ey, za 
p ija ń s tw o  i  n iedba ls tw o  w  obow iązkach, bez Sądu. 
W  is z y m  D epartam encie  Rządzącego Senatu w y ­
d m a  została następująca re z o lu c ja : Chociaż Rząd 
G u b e rn ia lr iy  i  t łu m a c z y  się, że kance lla rzys tę  R:e- 
łonogow a  odesłał do s łużby w oysko w ey  na osno­
w ie  U kazu  d. 14 paźdz ie rn ika  1798 ro k u  za p ija ń ­
s tw o  i  n iedba ls tw o  w  obow iązkach, n ie  p rz e w id u ­
ją c  nadzie i p o p ra w y  po u ż y ty c h  środkach ; lecz 
g d y  pom im o tego w szystk iego  , na m ocy praw a, 
obow iązany b y ł R źąd G u b e rtiia ln y  p rzyw ieśdź Len 
środek do sku tku  n ie  inacżey, ty lk o  po oddaniu 
w innego  pod Sąd i  po zapadłym  w y ro k u  Sądo­
wego u rzędu , ty m  w ię c e j,  że^pom ien iony B ie lo - 
nogow  jest z dz iec i ober-оЛ oerskich; oyciec zaś jego 
w  prośbie w yra ża , że on n ie  ma jeszcze la t zupe ł­
n ych , czego i  sam Rząd w  objaśn ien iu  swem nie 
zb ija ; nadto  p rze d s ta w ił dany od byłego G uberna­
to ra  M u ra  w  je w  a pod dniem  3 w rześn ia  1818 roku , 
to  je sit n ie  d ługo p rzed  oddaleniem  syna jego, a t- 
ie s ta t, że on w  czasie sp raw ow an iu  g ub e rn ii prze» 
M u ra w je w a , sp raw ow a ł się p rz y s to jn ie , obo w ią zk i 
p e łn ił  z na leżytą  g o r liw o ś c ią  i  rózstropnością , w  
żadnych  nagannych postępkach nie b y ł n o tow any , 
i  na p rzysz łość do dalszego sp raw ow an ia  s łużby 
tenże M u ra w  je w  uznaw ał go sposobnym i  p o d w y ż ­
szenia ra n g i godnym . Zaczem  R ządzący Senat, 
z n a jd u ją c  pom ienione Rźąd u G ubern ia lnego ro z ­
rządzen ie  n iestosownem , postanow ił, u czyn ić  mu 
s u ry w ą  w y m ó w k ę  z zaleceniem, iab y  n ap rzy - 
szłość s łużących  w  ka n c e lla ry i ze stanu szlachec­
kiego i  dz iec i obe r-o fice rsk ich , k tó rz y  b y  do s łuż­
b y  w esz li i  w pa da li w - p ijańs tw o , albo b y li opie­
sza łym i w' obow iązkach, odsy ła ł do Sądu d la  po ­
stąp ien ia  z w in n y m i ściśle podług b rzm ien ia  p rzy ­
toczonego N a jw yższego  U kazu  z dn ia  i 4 paździer­
n ik a  1798 ro ku ; p rz y  czem zalecić, ażeby kance lla ­
rzys tę  B ie ło n og ow a , że s łużby w oyskow ey, jeś liby  
sam żądał, p o w ró c ił. A le  M in is te r  S p ra w ie d liw o ­

ści poń iieńione postanow ien ie  z n a jd u ją c  n iezgod- 
nem  z N a jw y ż s z y m  U kazem  dn ia  i4  p a ź d z ie rn i­
ka  1798 roku , i  z is to tn y c h  jego w y ra z ó w  w n. - 
Sząc, 1 z n ząd  G u b e rn ia ln y  m ia ł praw  o odeshć za 
p ijańs tw o  1 n iep ilność do służby w oyskow ey służą­
cego w  K a n c e lla ry i sw ey B M o rto go w a , kto.- y ch o ­
ciaż^ pochodzi od sekre tarza  gubern ia lnego, ale to  
n ie  daje mu zgoła żadnych praw ' w y łą c z n y c h , sta­
n o w i szlacheckiem u w ła śc iw ych  , sadz ił ze sw o­
j e j  s tro n y  sp raw ied liw em , na żałobę “B ip łonogow a 
p rz e c iw  R ządow i G ubern ia lnem u, jako n iem a jacą  
zasady, odm ów ić ; o ozem też p rze ło ży ł przez O ber- 
P ro ku ro ra  Rządzącem u Senatow i. Lecz g d y  Se­
n a to ro w ie  lg o  D epartam entu  pozostali p rz y  d a n e j 
re z o lu c ji,  p rzeto  rzecz tę przeniesiono do Powsze­
chnego Zebran ia  Senatu. T u  jedenastu Senatorów  
b y ło  zdania, iź  jako na m ocy  N a jw yższego  U rz ą ­
dzenia o G ubern i ja fch R ozdz ia łu  I V  p u n k tu  81, 
bez sądu n ik t  n ie  ma bydź k a ra n y , p rze to  z n a j­
omą postanow ienie ig o  D epartam en tu  Senatu z p ra - 
w id ła m i zgodńćm. O śm iu zaś Senatorów  zgadzało 
się z o p im ją  m in is tra  S p raw ied liw o śc i D e p a rta ­
m ent R ady Państwa sp raw  C y w iln y c h  i  D u ch ó w - 
nyen  zn a jd u je , iż  ę b iaw iony  dn ia  i 4 paźdz ie rn ika  
1798 roku  przez Jenera ł P ro ku ro ra  Ukaz, w  k tó ­
ry m  M in is te r  S p raw ied liw o śc i w sp ie ra  samowolne 
dzia łan ie  Rządu G ubern ia lnego N owgorodzkiego^ 
względem  oddania ka n c e lla rz y s ty  z dz iec i ober- 
ó lice rsk ich  B ie łonogow a  Za p ija ń s tw o  i  n iedba ls tw o  
w  obow iązkach do w oyska  bez S a d u . n ie  może 
znosić ka rdyna lnego  p raw a , zaw artego: N a p rz ó d , 
w  54 rozdziate Jeneralńego Reg u lam ent u  , gdzie 
w yrażono, iż  Jego C esa rska  M ‘osc n ie  zezwala, 
ażeby nay poś ledn ie j si s łużący wr KoHegiach żadnym  
11 ie p rzys toyn y łn  postępkiem , b ic iem , i  in n y m  n ie  
p rz y z w o ity m  sposobem , ale p o d łu g  w yrokow  i  
p ra w  tra k te w a m i b y li. P o w tó re , w  81 p u n kc ie  
R ozdzia łu  I V  N ay wyższego o G ube rn i jach U rz ą ­
dzenia: iż  bez sądu n ik t  k a ra n y  bydź n ie ma) za czem 
zgodnie z w iększością  g łosow  Senatorów , p rzyzn a ­
jąc zdanie vy te y  rzeczy  ig o  D ep a rta m e n tu  Se­
n a tu  zgodnem z p ra w id ła m i, postanaw ia je u tw ie r ­
dz ić  z la k ie m  dopełn ieniem , iż  chociaż w  postano­
w ie n iu  tem  zaieca się odsyłać do sądu źa p ija ń s tw o  
i  n iedba lstw o w  obow iązku, ty c h  ty lk o  s łużących  
w  K a n c e lla ry i, k tó rz y  są ze sz lach ty  i  ober o f i­
cersk ich  dz iec i, lecz pon iew aż Praw o o n ie k a ra n iu  
bez Sądu n ikogo  n ie rozróżn ia , p rze to  p o tw ie rd za * 
jącesię p ra w id ło  należy rozciągnąć na w szy s tk ic h  
w  powszechności służących w  ka tie d ia ry a c h .z  ja k ie ­
go by ko l w iek k to  stanu pochodził. Na Powszechnem  
Z eb ran iu  R ady Państw a obecni cz łon kow ie  (op rócz 
d w u  eh) zgodz ili się z D epartam entem  spraw  C y w il­
n ych  i D uchow nych . Na o ryg ina le  napisano w łasną  
Jego C e s a rs k ie y  M ośc i rę ką  ta k : M a  bydź p o d łu g  
o p in ii większości C złonkow i R ozkaza li: O  pow ih n ć m  
i  n ieodm iennćm  pod łu g 'w yźey  w y ra ż o n e j N a y w y *  
Ź e y  p o tw ie rd z o n e j O p in ii R ady Państw a, w yko n a ­
n iu  do w szys tk ich  R ządów  G u b e rn ija ln ych  i  W ła d z , 
m ieysc urzędowrych  PP. M in is tró w , W o je n n y c h  
Jenera ł G ube rna to rów  , W o je n n y c h  G ube rna to ­
ró w  zarządza jących i  Cywstlnem i sp raw am i, Je- 
lyerał G ubern  to r ó w , i  N acze ln ików  m ia s t 
przesłać U kazy; a do N a jśw ię tsze go  Rządzącego 
S ynodu , do D epartam entów  Rządzącego" Senatu 
M osk iew sk ich  i  tu te js z y c h  przesłać u w ia d o m ie n ia  
О д іа  24 Iip ca  1822 roku .



D n ia  i  s ie rpn ia  s lupy  O tk ry t i je  i  B ła ho na m ie  
re n n rjn  p ie rw szy  pod dow ództw em  kap itana  le it -  
nan ta  P. W a s ilje w a , a d ru g i pod sp raw ą 1. 
szm arowa, szuzę ś liw ie  p rz y b y ły  do K ronsztadu  z 
p od ró ży  swey do północnego bieguna. P ow raca jąc 
z a trz y m y w a ły  się u w ysp  Sandw ich. O b jechaw ­
szy p rzy lądek  H o rn  p u śc iły  się do B re zy liz , a w y ­
jechaw szy z tego p o r tu  d. 4 m a ja , z a w ija ły  do 
K o p e n h a g i d la  nabran ia  św iezey żyw ności, zkąd 
z a w in ę ły  do p o r tu  Kronsztadzk iego . (le Conserv.

ś a n k t -P e te rsbu rsk ie j.) W  ciągu 
przeszłego m iesiąca czerw ca p rzysz ło  do p o r lu  ry z -  
k iego  różnych  to w a ró w  zagran icznych na 1,0*1,77^ 
r . ,  a w ysz ło  to w a ró w  rossyysk ich  na 0,090,729 r.

10 k °D n ia  20 lip ca , o godzin ie  iszey  z po łudn ia  
W  C herson ie , z g rzm o tem , p io ru n a m i 1 gradem  
w ie lk o ś c i orzecha, b y ł deszcz u le w n y , k tó ry  t r w a ł 
do 3c iey  godz iny. G ra d  w  w ie lu  domach p ow yb i-

ja ło k n ^ n i^  i ip Ca, o godzin ie  4te y  z po łudn ia  w  
m ieście  P ira ty n ie  i  w  różn ych  oko licach  tego po­
w ia tu ,  panow ała  w ie lk a  bu rza  z u le w ą  i  buynym  
sradem - W  w ie lu  m ieyscach poznosiło m ły n y , 
o b a liło  k i lk a  dom ow  w łośc iańsk ich , a w  dachii do­
mu pocztowego w  P ira ty n ie  ze rw a ło  17 sztuk Ш -  
c h v  żelazney, w  oknach zas m noz tw o  szkła p o tłu ­
k ło .  G rad  w ie le  zboża p on iszczy ł 1 pozabijał p ta - 
s tw o  Podobnąż burzę  m ie li w  ta m ty c h  oko licach 
p rz e d  23ma la ty . Godna u w ag i, że i  w te d y  się 
zd a rzy ła , n ie  ty lk o  tego dn ia , to  jest 19 lip ca , ale
o teyże  samey godzin ie. ^

W  przec iągu  m iesiąca czerw ca, opłacono w  
A r c h a n g e lu  c ła  od to w a ró w  zagran icznych na 
a o ,5 ,o  ru b li;  a rosssyyskich  to  w aro w, do rodnych  
m ia s t zagran icznych  w ysz ło  na 1,464:,000 ru b li.

O d dn ia  3 do i 4 lip ca  p rzyw iez io no  z Bucha- 
r y i  do ta k  zwanego Tro jeckiego dw oru  zam iano- 
weeo, ró żn ych  to w a ró w , k tó re  są w łasnością ku p ­
có w  rossyysk ich , na З І w ie lb łądach, 262 nueysc. 
P rz y  ty c h  ka raw anach  n acze ln ik iem  b y ł Bekna- 
czer A bduka rim ow ; w y jech a ło  p rz y  n ich  b i azy-

a ° W O d ig o  s ty c z n ia  do ig o  lip c a  ro k u  te raźm ey- 
szego, p rz y b y ło  do Z am iennego  dw oru  w  P etro - 
p a w ło w s k u  zza g ra n ic y  5 ka raw an , z k tó ry c h  4 ze 
step k irg iz k ic h  na l io s tu  w ie lb łądach  1 6ciu po- 
dw odach z 242 c iu ka m i io w a ro w  y a jedna z m ia ­
s ta  K ik a n ta  na 568 w ie lb łądach  z to w a ra m i W 
31З6 c iukach ; p rz y w io z ły  te ka ra w a n y : fu tra , r o ­
żne rękodz ie ła  w e łn iane  , baw ełn iane 1 po łjedw a­
hnę, n ic i baw ełn iane; baw ełnę, jagody suszone, re - 
b a rb a ru m , i  t. d.. W y s z ły  za g ran icę  do step k i r -  
s iz k ic h  d w ie  ka ra w a n y  na 67 w ie lb łądach  1 i 4o 
w ozach, z to w a ra m i w e 4 io  c iukach  ; to w a ry  są 
iedw abne, baw ełn iane, w e łn ia ne  i  m ciane, meta Iło ­
w e , fu t r a  i  t .  d. W a rtość  ic h  ogólna io 3,9o3 ru b li.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e  
W a rs z a w a , d n ia  2 w rześn ia .

( z  G azety W a rs z a w s k ie j) .
D n ia  3o z., m . c z te ry  p ó łk i jazdy składające 

osadę w arszaw ską, w y k o n a ły  o b ro ty  w ojenne w  
o b liczu  Nayjaśnieyszegó Cesarza 1 K ró la . D nia  
zaś następu jącego, w y s tą p iło  całe w oysko  poza 
W o lą , zkąd rozpoczę ło  swoje o b ro ty . 1 lan  p o ru ­
szeń w o js k o w y c h  b y ł n iem a l następu jący: W y ­
s ta w ia no  sobie, że we w s i Górce z n a jd o w a ły  się 
p rze dn ie  straże n ie p rz y ja c ie la ,, ze g łów ne  woysko 
lego stało na ta k  zw an ych  bateryach S iw edzk ich ; 
a  korpus odw odow y w e w s i W aw rzyszew ie . Ca 
łe  zatem  w oysko w y k o n y w a ło  o b ro t j  stosowne do 
tego p lanu , k tó re  ja k  n a y le p ie y  się pda ły .

Tegoż dnia, w szyscy Jenera łow ie  1 o licerowoe 
sz ta bo w i m ie li zaszczyt ob iadow ania U N ay ja śn iey - 
sZe(ro Pana w  pałacu zam kow ym . T łu m y  lud u  
z e b ra ły  się p rzed zam kiem  dla oglądania M o n a r­
ch y , k tó re go  wszędzie w ita ły  radośnerm  o k rz y ­

k i™ 1 N ader k ró tk o , bo niespełna tyd z ie ń , m ie liś m y  
szczęście oglądania w  m u ra c łi tu te js z y c h  u k o ­
chanego M onarchę . W c z o ra  rano po nabożeń­
s tw ie  w  k a p lic y  z a m k o w e y , N ayjaśm eyszy ła n

u da ł się do obozu na zw ycza yn ą  zm ianę ^straży; 
zkąd  o godzin ie  io te y  w  dalszą puśc ił sięc podróż 
do W ie d n ia .  T ow a rzyszą  M u  w dzięcznć upzucńt 
m ieszkańców  W a rs z a w y , k tó rz y  licząc  z radością 
c h w ile  g dy  M onarchę  w śród siebie m ają, niczego 
w ięcey me pragną, jak ażeby Go ja k  n a jp rę d z e j 
i  ja k  n ayd łużey oglądać m o g ił

, *
A  U S T Й Y A.

W ie de ń , d n ia  d i s ie rp n ia .
(.z G azety W a rsza w sk ie j),

Podatek k iassyczny i  osobisty m a bydź w  r o ­
k u  p rz y s z ły m  182З w tak iey  ilo ś c i op łacany W 
A u s try i,  )ak w  ro k u  bieżącym .

D n ia  19 b m . postrzeżono w  P radze  w  Cze­
chach kom etę, k tó rego  można w idz ieć  golem  o- 
k ie m  w  s tron ie  w sch o d n ie j p rzy  k o h s te lla cy iS m o ­
ka. N a z a ju trz  posuną ł się bardz iey ku  w scho ­
d o w i.

T rye s t d n ia  5 s ie rpn ia . O debrano tu  w ia d o ­
mość , iż  trze c ia  w y p ra w a  m orska  tu re c k a  n ie  
m ogła się po łączyć z f lo tą  spalonego kap ita na  ba ­
szy: bo te m u  36 o k rę to w  g re ck ich , stojąc p rź y  D a r-  
danellach, p rzeszkodz iły * M a jeszcze P o rta  k i lk a  
w ie lk ic h  o k rę to w  w o jennych. . P o rt O live to , dokąd 
się sch ro n iły  " o k rę ty  f lo ty  kap itana  baszy, k tó re  
u sż ły  zniszczenia, jest zupe łn ie  o tw a r ty ; o k rę ty  1 
te  zostaną zapew ne  rozb ro jon e ,. jeś li n ie będą m o­
g ły  dostać się ń a p o w ró t do S tam bu łu . S ły c h a ć ,A z  
konsu low ie  europeyscy o p iiś c ili w yspę  &cio$ k tó rą  
tu rc y  w  ogrom ny Cm entarz za m ie n ili.

H i s z p a n i i  a .
(zD ostrzbgacza  A ustryack iego .)

W ia d o m o ś c i z M a d ry tu  pod 6 s ie rpn ia  (k tó ­
re  n a d z w y c z a jn ą  d rogą w P aryżu  o trz y m a m  ) do ­
noszą o zaszłem w  nocy  z dn ia  5 na 6 m ia n o w a ­
n iu  nowego m in is te ry u m . M ia n o w a n i są.* 1). Jose 
Gasco, depu tow any ńa stany K o r te z  w  ro k u  1820 
i  1821, m in is tre m  spraw  w e w n ę trz n y c h ; P in  V a- 
d illo ,  także  depu tow any w  w yzey  jpom ienionych 
la tach , m in is tre m  osad; D . Francesco San M ig u e l , 
daw n ie y  nacze ln ik  g łów nego sztabu w oyska na 
w ysp ie  Leon, a te raz  p ie rw szy  je iić ra ł-a d ju ta n t лѵ 
sztabie g łó w n ym  (jeden z w yda w ców  gaze ty  E s -  
pectador) m in is tn  ń i s tosunków  z e w n ę trz n y c h ; 
m arsza łek obozowy D . M ig u e l Lopez B annos  m i­
n is tre m  w o y n y ; D . F i l ip  B en ic io  JSIavan o, b y ły  de­
p u to w a n y  na s tany І820 1 1821 , m in is tre m
sp ra w ie d liw ośc i; D . D ion izo  C apaz, d e p u to w a n y  
na s tany w  K a d y x ie  i 8 i 4 , k a p ita n  o k rę to w y  i  
sekre ta rz  a d m ira lic y i, m in is tre m  m a r y n a rk i , a
1). A n to n in  M a r t in e z  m in is tre m , skarbu. Jednak- 
że gdy te n  os ta tn i w z b ra n ia ł się od p rzy ję c ia  p o w ie ­
rzonego sobie m in is te ry u m , sprawow anie jego po- 
ruczone zostało ty m  czasów ie D y re k to ro w i ska rbu,

. Panu E g u ia .  R ozum ie ją, że na u rząd  ten  m iano­
w an ym  będzie Pan F lo rez  E s tad a  a lbo je n e ra ln y  
podska rb i" Y and io la . e ,

G azeta pa ryzka  C o iis titu tió n e l donosi o n o ­
m in a c j i  wryżcy  pom ien ionych  m in is tró w  z ty m  
doda tk iem : „ ż e  przez to  życzenia  w s z y s tk ic h
szczerych  p rzy ja c ió ł k o n s ty tu c ji zupe łn ie  usku tecz­
n ione bydź m ają.u . .. . . . л „ ,

W  davvnievszych doniesieniach z M a d ry tu  
w y ra żo n o  : Jenera ł M in a , k tó ry  tu  p rze d  k i lk u
d n ia m i p rz y b y ł, w y jed /.ie  . w k ró tc e  do K a ita lo ń ii, 
d la  obiecia naczelnego dow ództw a  nad wo js k ie m  
fam eczAćm . O trz y m a ł już d la siebie inst rukcyą . 
M n ó z tw o  s ta rych  vvoysko\Vyćh i  in n ych  pat r y  o t ów  
to w a rzyszyć  m ii będą jako ocho tn icy . Ma. hydz 
także u tw o rz o n y  w  K a ta lo n ii pa rk  a r ty l le r y i  od 
4o dzia ł. R iego  w y je ch a ł do As tu  r y i ; rozu m ie  ją, 
że także ż poleceniam i. B y ły  m in is te r  s k i i  bu, P. 
Y a lle jó , u w ię z io n y  zgsta ł d. 21 w  .Taca, M ia ł on, 
ja k  pow iadaja , paśport pod cudzem im ie n ie m ; i  
chc ia f się udadz do F ra n c j i .  D w a  b a ta lio n y  g w a r ­
d y i,  k tó re  w  zam ku k a p itu lo w a ły , a potem  do To- 
ledu  i  Т а іаѵ егу  przeprow adzone zosta ły , m ają bydź 
rozw iązane , żo łn ierze  w c ie le n i zostaną do in n y c h  
reg im e n tó w , o fice ro w ie  zaś na żołdzie pozostaną) 
szeregowo czterech in n y c h  ba ta lionów , k tó re  ude­
r z y ły  na M a d ry t, jeś li n ie  śc iągnę li na siebie iń -  
ney w in y  prócz bun tu , posłani będą do K o ru n n y^  1
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К а с Іухц  1 K a r ta  geny; o fice ro w ie , p od o fice ro w ie  
i  żo łn ierze  g w a rd y i, k tó rz y  s tanę li pod chorąg­
w ia m i k o n s ty tu c y y n e m i, u tw o rz ą  dw a  now e ba­
ta lio n y  5) k o n s ty tu c y y n e m i‘£ zwane; p rz y ję c i będą 
do ty c h  ba ta lionów  i  in n i żo łn ie rze  g w a rd y i, k tó ­
r z y  d a li d ow ody swego p a trys tyczn e g o  sposobu 
iiiy ś le n ia . M il ic y a  m ad rycka  m a hydź w k ró tc e  
p rz e jr z a n ą , d la w y łącze n ia  ty c h ; k tó rz y  się od 
d n ia  3o cze rw ca  do 7 lip ca  pi^zy l^om panijach sw o­
ic h  n ie  z n a jd o w a li;  X ią źę  In fa iita d o  o czek iw an y  
b y ł na d. 26 lip ca  w  L u g ó .

F  R A N C Y A. ‘
P a ry ż , d n ia  i 4 s ie rpn ia : ,

( z G azety  W a rs z a w s k ie j j  
W  ciągu bytnośc i K ró la  w  St. C loud ; w y p o - 

rządzono zarnck T h u ille r ie s  w  tu te js z e j  s to lic y , i  
w  b lizkośc i jego rozp rzestrzen iono  m ieysca,aby zna­
czna liczba  woysJta pom ieścić się mogła*

S łychać, iż  H ra b ia  Pozzo d i B o r go, póseł Roś- 
sy y s k i p rz y  dw orze  naszym , w y jedz ie  do W ie d n ia .

M in is te r  sp ra w ie d liw ośc i p rz y b y ł d. 7 b. m. 
pod zasłoną żandarm ów  do B óurges , i  s taną ł w  dom u 
p re fe k tu ry a in y m . N osi u b ió r deputowanego, k tó ­
r y m  został o b rany  w  departam encie  C łie r.
, Sąd w  N antes  skazał 7 ośob na w ięz ien ie  i  ka rę  
p ien iężną  za podanie do gazet o b ra ź liw ych  a r ty k u ­
łó w  p rz e c iw k o  jen e ra ło w i p o ru c z n ik o w i Despirio is.

D n ia  7 b. m . postrzeżono w  L u g d u n ie  s z ty ­
le ty  m alow ane ria m u rach  k i lk i i  do itiow .

S tro n n ic tw a  W' izb ie  depu tow anych  n ie b y ły  
bddawna ta k  zaw zię te  przeciw -ko sobie, ja k  p rz y  
końcu  te raźn ie jszego  posiedzenia, i  d la  tego życzy ć- 
b y  w ypada ło  n iezw łocznego zamkfaięcia obrad.

S kończy ła  się już  sp raw a o spisek w  B e l/o r t . 
P od ług  w y ro k u  sądu w  K o lm a rze  d. i 3 b. m. za 
padłegó , a przez te le g ra f t i i  doniesionego, T a llie r ,  
P a ilh e s , G u inańo  i  D u b le r  uznan i są za w in n y c h  
u ta je n ia  spisku, za co każdy z n ich  skażany zo­
s ta ł  ̂na zap łacen ie  600 fra n k ó w  i  p ię c io le tn ie  
w ię z ie n ie , potem  zaś m ają  p rzez la t  p ięć zostawać 
pod dozorem  po l i  cyst.
4 - W  g w a rd y i)  kró lew -skiey zaszło w ie le  odm ian,

z y i , B a r o n  B e U rn o ń o ille , pa r F ra n c v i 
i  do tychczasow y dowódca 6tego pó lku  g w a rd y i p ie­
s z e j,  zosta ł m ianow*any bokow ym  ad ju tan tem  
X ię c ia  A ngou len ie , a Pan C ham pagny\ do tychcza ­
sow y tego X ię c ia  ad ju t a n t będzie na jego m ie ysc ii 
p ó łk o w n ik ie ń i dówódzcą.

Gazeta de P i ance  donosi ż radością, iż  p rz y  
losow an iu  na w yyśc ie  drugiego oddzia łu  d epu to ­
w a n ych , ńay w ię c e j cz łonkow  lew ey  s tro n y  i  le w e ­
go ś ro d k a , ogółem 45 w yyd ż ie , a m iędzy  n im i 
z n a jd u ją  się Panow ie: R od e ł, K e ra try , St. A u la ire ,  
R o b in , Sce-pole, G ram m on t, L a fa y e tte , B e n ja m in  
C on s ta n t, M a n u e l, E sgońn ieres.

Podług  don iesień z P o it ie rs , dozw olono tam  
w sz y s tk im  oskarżonym  rozm aw iać  bez św iadków  ee 
sw o im i obrońcam i, prócz B e rton a  i  A l i r a .  O s ta tn i 
n ie  chce dotychczas odpow iadać na czyn ione m u 
zapytan ia . D w óch  żandarm ów  p iln u je  ic h  zawsze, 
л  K i lk a  d z ie n n ikó w  donosi, o w ie lk ic h  postępach 
woyska w ia ry ; a d z ie n n ik  Eccho du M id i , ptidaje 
W te y  m ie rze  urzędow e doniesienia.

D n ia  i  2 b. m. w y p ły n ę ła  z M a r s y l i i  ósma 
w y p ra w a  do G recy i. Składa się ona ze 20 n ie m - 
ćó w  i  10 g reków . D ow odz i n im i b y ły  podpó łkow - 
n ik  b ijn in g  z W iesbaden. Jest jćdną  z n a j le p ie j  
uzbro jonych.

N i e m c y .
W  gazecie p e te rs b u rs k ie j Conseroatueur Im -  

p a r t ia l t z dn ia  18 s ie rpn ia , c z y ta m y  ze S z tu ttg a rd ii 
pod 8 t .  m , co następuje: Jedna z gazet naszych
zaw ie ra  następującą odezwę A reopagu  do rodaków  
sw o ich  osiad łych  w  E u rop ie . A reopag jest rządem  
p ro w in c y y  w schodn ich  lądow ych , k tó re  się dotąd 
■wydobyły zpod jarzm a T u rk ó w . R ząd p ro w in c j i  
p o łu d n io w ych  p rz y ją ł nazw anie  G erusia. Potrzeba 
ro z ró żn ić  te  dw a  rzą d y  od rządu  centra lnego  w  K o ­
ry n c ie :

„J e s t już rzeczą powszechnie w iadom a, i  n ie  
w ą tp im y , m ia n o w ic ie  o was, iż  to daw no juz w ie ­
dzieć m usicie, źe naród  nasz ma nakoniec rzad ,

ze zaburzenia i  n ie ład , n ieod łączne  od a n a rch ii, 
oraz zasmucające ic h  s k u tk i, Już u s ta ły , i  że co­
dziennie zb liża m y się do zupełnego oswobodź r ia ,  
k tó re  nam obiecuje w ysw obodzen ie  powszechne 
1 koniec uc isku  n ie s ły c h a n e j ty ra n ii.

5, U w ia d a m ia m y  was zatem , że w a lc z y m y  ze 
w szys tk ich  s ił naszych d la  zn iszczenia n ie lu d z ­
k ic h  ty ra n ó w  naszych i  w yp le n ie n ia  ic h  z z ie m i 
g re c k ie j;  zawsze, ile śm y  się ra z y  w d a li w  ro z ­
p raw ę  z n iep rzy jac ie lem , odnos iliśm y, za pom ocą 
Bozką, Zw ycięzlW o.

„N ie  p rzesta jem y w a lczyć  ż odwagą, i  u s iłu je ­
m y  dopiąć n iepodobieństw a, za pomocą powszech­
nego pow stania  i  o f ia r  n a d z w y c z a jn y c h ; g łazy  n a ­
w e t poruszam y. D o tąd  w ie rn e m  nam  b y ło  z w y -  
c ięz tw o , 1 p e łn i u fności w  pom ocy ftieibios, n iesie­
m y  w oyn ę  p rze c iw  n ie p rzy ja c io ło m  naszym  w  T e -  
sa lu  1 M acedonii:
. . » ° bJ  d aw ny  zapał H e lle n ó w  d la  ukochaney
im  o y c z y z n y  1 was o ż y w ił, was, k tó rz y  n a leżyc ie  
do waszey H e lJen ii i  osiedhście w  E u rop ie . P rz y -  
kłacmycie się w  czem możecie do jey  ra tu n k u  po­
m ocą pieniężną, żyw nośc ią  i  po trzebam i w o jenne- 
m ir  p rzesy łayc ie  je bez z w ło k i do ra d y  narodu  
H e lle n ó w , d la  za ła tw ie n ia  w yda tkóvv p o trzeb n ych  
na św ię tą  nasżę w a lkę . J

* 51 Jeśli dajecie p ie rw szeństw o  synom  p ro w in -  
c y y  rządzoriych  przez A re o p a g , A t t y k i , Веосѵі 
P hoc idy , Eube i, Tessaln i  M a c e d o n ii, p rz y s y ła i-  
c ie  także jak  n a js p ie s z n ie j pomoce do A reopagu 
W span ia łość  1 m iłość wasza d la  oyczyzny  z n a jd ą  
nagrodę przed Bogiem , a H e lleh ia  dochow a za n ie  
w in n ą  wdzięczność. Na pobrzeżu eubeyskiem  d 7 
k w ie tn ia  W 2gim  ro k u  w o lnośc i 1822. ( N to te ń u ia  
podpisy). 4

(z Gaz W a rs z )  O d brzegów Menu, d n ia  
l 5 s ie rpn ia . N . W  X iążę  R dssyyski M ic h a ł  p rz y -
N N  Ѵ - г  T  dor S z tu tfg a rd u  w  ce lu odw iedzen ia  
N N . K ró le s tw a  Ichm osciow  W  ir ie m b e rs k ic h

D aw no  już w iadom em  by ło , iż  jeszcze w  Je ­
na  is tn ie ją  z w ią z k i uczn iów  zw ane Burschenscha f t  
a naw e t znano k i lk u  ic n  n acze ln ików . G d y  przed 
n ie jak im  czasem rozpoczęto  w  te y  m ie rze  bada­
n ia  , cz łon kow ie  rzeczonych  zw ią zkó w  w  liczb ie  
1 podali Senatow i U n iw e rsy te ck ie m u  lis tę  sw ych  
nazw isk , d la  skrócenia  ś ledztw a. K a ż d y  um iesz­
czony na te y  liś c ie  b y ł osobno s łuchany  i  poka 
zało się; iz  celem ty c h  z w ią z k ó w  b y ła  ty lk o  o by­
cza jność 1 dążenie do u trzym a n ia  po rządku  m ie­
dzy  uczn iam i n iedając p rzys tę p u  żadnym  p o l i t l  
cznym  zam ysłom . r  J

U czn iow ie  g in u ia zyum  w  N orym berdze  w z n ie -
1 w , m ‘ v°ZrUc b Ш і У ^ trud no śc ią  usm ie- 

rzono. W a lc z y l i  z sobą na s z ty le ty . G d v  jednak 
w ezw ano wbyska na pomoc do rozb ro jen ia  u s ta ł 
p rze lew  k r w i  na u licach . W in n y c h  osadzono w  
bezpieczne tn m ieyscu, aż do o trzym a n ia  zasłużo- 
ney ka ry .
■. K ° d g zegow  M e n u , d n ia  17 s ie rpn ia . Z a p a d ł 
w  Kassel w j r o k  na u czn iów , k tó rz y  w  M a rb u rg u  
b i l  sie z ,żo łn ie rzam i. Jednego skazano na roczne 
dw óch  na pó łroczne, a jednego na trzym ie s ię czn e  
osadzenie w  tw ie rd z y  Spangenberg. D n ia  10 b

m ieysbe k a r y f ° ^ r0WadZt>li0 P o z n a c z o n e
Rozchodzi się pogłoska w  F ra n h fo rc ie , iż  

w  jesieni zb io rą  się ko iityngensa  k ra jó w  z w ią z k u  
n iem ieck iego  na popis. ł

- ' T  U R C Y A.
(z Gaz W a rsz .) S tam buł, dnia 18 lipca. N ie -  

ja k i Jussu f Aga, k tó ry  z M o re i p rz y b y ł, tw ie rd z i,  
iż  zn a ko m its i obyw ate le  tego k ra ju  p ro s ili go, aby 
w ć r D i t  przebaczenie u  P o rty . Tenże Aga pn-

ł r n l f  A7 h P° g ?SM  ’ lz  następca kap itana  baszy 
K a ra  M ehem ed  basza, u m a rł z ran  daw n iey  odn ie - 
s ionyęh; k tó re  się o d n o w iły ,

D n ia  25. P rzed k i lk u  d n iam i cofnęła P o rta
i ™  ? ' 6 Wy,dane\  o k *ę to rH , k tó re  pod banderą 
ira n c t iz k ą  m ia ły  p ły n ą ć  do Oddessy, a to  pod 
p re te x te m , iz  w ie lu  fra n cu zó w  w sp ie ra  pow stań ­
ców  w  M o re i. Poseł fra n c u z k i Pan L a to u r  M a u -

lec“zr t f ° s k u t M . te y  m i t r z e P " r f ożen,e Dywanowi,

(0



Janczarow ie  pragnąc w o y n y , chcą pokonać 
p rze m a g a ją ce  w  D y w a n ie  s tro n n ic tw o , na  k tó re ­
go cze le  je s t H a le b  E f f e n d i , i  k tó re  u lega pos łom

d la  
ze je

na-
cs ła b ić  w ra ż e n ie  , ja k ie  te n  

w yp a d e k  s p ra w ia . T w ie r d z i  P o r ta , iż  C hurszyd

z a g ra n ic z n y m . B u n to w i ic h  p rz e s z k o d z ił I b r a h im  
b a s z a , dow ó dca  . w o y s k a  a z ja ty c k ie g o ,  sto jącego 
obozem  p ó d  B u ju k d e r e , k tó re m u  dopo m a g a li a z y - 
a n ie , b ę d ą cy  w  o k o lic a c h  S k u ta r i  pod s p ra w ą  ba* 
szy  B ru s s y . N ie  m ożna  w ię c  spodz iew ać się  od­
d a le n ia  w o y s k a  a z ja ty c k ie g o  z o k o lic  S ta m b u łu . 
M u s t a f a  B a y r a k t a r  p o w śc ią g a ł także  w o js k ie m  
p ro w in c y o n a ln e m  ja n c z a ró w , n ie b e zp ie czn ych  
sam ego n a w e t S u łta n a , i  w 
zaw czasu  o d d a lił.  ^

W  o k o lic a c h  Z i t t u m , n ie d a le ko  l e r m o p i lo w \  
o d n ie ś li g re c y  w ie lk ie  z w y c ię z tw o  nad t u r  k a m i. 
Podczas b i tw y ,  s tra ż  b o k o w a  C h u rs z y d a  baszy? 
z ło żo n a  z a lb a ń c z y k ó w , o d s tą p iła  go, a ty m  spo­
sobem  p o w ię k s z y ła  zam ieszanie . P o rta  rozg łasza  
p rz e c iw n e  w ia d o m o ś c i, co je s t rze czą  ba rdzo  
tu ra ln ą ;  chce  b o w ie m
w y p a d e k  s p ra w ia . i  . T
basza? p o łą c z y w s z y  się  z baszam i SalonifzL, J a n i­
n y  i  N egrepon tu , z d o b y ł s z tu rm e m  T e rm o p ile , i  
W k r w a w e j  b i tw ie  p o ra z ił g re k o  W;

W y c h o d z ą c a  w  S u l im ie  gaze ta  pod nap isem  
JDostrzegacz W s c h o d n i , donos i, iż  na  obu o k rę ta c h  
g re c k ic h , w y s ła n y c h  z p a ln e m i rz e c z a m i, znay 
do  w a ła  się beczka  p ro c h u , a b y  w  p rz y p a d k u  
b y  ia k i  o k rę t  tu r e c k i  na  m e  u d e r z y ł , m o g ły  go 
ta k ż e  zn iszczyć . W y s ie d l i  w p ra w d z ie  g re c y  na 
■Jyspe Scio, le cz  s z c z e g ó ln ie j d la  u ła tw ie n ia  u c ie cz ­
k i  m ie szka ń co m  w s i m a s ty k o w y c h , k tó r y c h  do­
w ó d c a  tu r e c k i  n ap róźno . u s iło w a ł zas łon ić  od o- 
k ru c ie ń s tw a  tu r  ko w . W ie le  p o rw a n y c h  g re k ó w
odesłano  na p o w ró t,  w y ją w s z y  m ło d e  p a n n y , i  e- 
w n e m u  t u r k o w i , k tó r y  m iih o  z a k a z u , c h c ia ł za­
b ra ć  t r z y  p a n n y , k a z a ł basza u rż n ą ć  nos i  uszy, 
M o ro w e  p o w ie trz e  g rasu je  na  w y s p ie  Scio,

O d g ra n ic  tu re ck ich , d. i  s ie rpn ia . _ N ie d a le - 
k o  Jass zg o rza ło  z n o w u  k i lk a  w s i. Z b ie g li m ie ­
s z k a ń c y  p o w ra c a ją , i  hande l id z ie  d a le y  S łychać , 
iż  1200 tu r k o w ,  pozos tan ie  aż do p rz y b y c ia  lio -

eP° aa%daje się, iż  w ie lk a  f lo ta  tu re c k a , je ś li n ic  
ie s t z u p e łn ie  zn iszczoną , to  p r z y n a jm n ie j  n ie  m o ­
j e  b y d ź  c z y n n a , i  tu r c y  n ie  ta k  p rę d k o  zechcą się

c z y z n y . F lo ta  g re c k a  s to i pod  S a io n ik ą  i  s trz e la  
g ra n a ta m i, k tó re  ju ż  k i lk a  p o ża ro w  w z n ie c i ły .

O de b ra n o  W S ta m b u le  n ie p o m y ś ln e  d la  t u r ­
k o w  w ia d o m o ś c i z A n a to l i i  i  A rm e n ii.  P o r ta  za­
ch o w u je  g łę b o k ie  m ilc z e n ie  o s tosunkach  s w o ic h  z 
P e rs ją .  Z d a rz a  się  czasem , iź .  pos łom  'z a g ra n ic z ­
n y m  w  B e r a , u d z ie la  o d e b ra n y c h  w ia d o m o , 
śc i, le cz  d o tą d  n ic  jeszcze n ie  don ios ła  o s ta n ie  
in te re s ó w  s w o ic h  w  A z j i .  S a d ig  R e is  E i fe n d i,  
m ia ł k i lk o k r o tn ie  o ś w ia d czyć , iż  A z y  a n ic  n ie  ob­
c h o d z i e u ro p e jc z y k ó w , i  że p o s ło w ie  "e u ro p e js c y  
p o w in n i s ię  t y lk o  tro s z c z y ć  o E u ro p ę . Z a ta rg i 
m ię d z y  d w o ra m i S ta m b u ls k im  І T e h e ra m k im  są 
d a le k ie  od z a ła tw ie n ia . B a b a  C h a n , te ra ź n ie js z y  
Szach P e rś k i, zn a n y  W E u ro p ie  p o d  ń a z w is k ie n t 
F e t h - A l i  Szacha,  chce k o rz y s ta ć  z p rz y k re g o  p o ło ­
żen ia  P o r ty  z p o w o d u  p o w s ta n ia  w  w ie lu  je y  p ro ­
w in c ja c h  e u ro p e js k ic h , i  zaga rnąć  k i lk a  p ro w in -  
c y y  p o g ra n ic z n y c h  , k tó re  od w ie k ó w  b y ły  ja b ł­
k ie m  n ie z g o d y  m ię d z y  tu r k a m i a p e rs a in i.

N ie  ja ti ia k o w  i tu r k o w ,  a le  i , 5oo n ie s z c z ę ś li­
w y c h  g re k ó w  u w ię z io n o  na  p o c z ą tk u  i ip c a  w  S ta m ­
bu le , ja ko  росіех rż a n y c h  o z w ią z k i z m ie s z k a ń c a m i 
w y s p  Ip s a ry , I d r y i  i  t .  d. S tra c c iio  ju ż  ic h  p u b l i­
czn ie  ooo lu b  4 oo, i le  Zaś p o ta je m n ie , o te m  n ie  
donoszą.

O d  g r a n i c  tu re c k ic h , d n ia  10 s ie rp  k ia .  D o -
je ś li-  noszą z S e m l in a  pod  d, 9  b. m ., iż  

B e lg r a d z ie  w ia d o m o ś c i
p o d łu g

g re c y
o d e b ra -
odn ies li

s p o tk a ć  na  m o rz u  z g re k a m i. S iych a c  o z w y c ię ­
s tw ie  o in ie s io n e m  pod  S uda n ad eskad rą  egipską,^ 
k tó r a  z tego  p o w o d u  u d a ła  s ię  n a p o w ró t do k r a ­
ju  sw ego.

D n ia  o. G d y  X ią ż ę  M a u ro có rd a io  w y s y ła ł
„  K o ry n tu  4:000 w o yska  pod d o w ó d z tw e m  je n e ra ­
ła  N o rm a m i do E p i r  u  d la  zd o b yc ia  A r t y  w y b ó r  
te a o  k o rp u s u  s k ła d a ły  d w a  p ó łk i,  je d e n  T i lh e ie n -  
s k i z ło ż o n y  z 4:00 c u d zo z ie m có w  po w ię k s z c y  czę­
ś c i n ie m c o w , a d ru g i z ró ż n y c h  o c h o tn ik o w . C a ły  
te n  ko rp u s  d o s ta ł trz y m ie s ię c z n ą  p łacę.

O k r ę ty  k a p ita n a  baszy, k tó re  u s z ły  zn iszcze ­
n ia  p r z y  w y s p ie  Scio, s c h ro n iły  s ię  do p o r tu  C li-  
veto; k i lk a  z a w in ę ło  do M ity le n e , gdz ie  są po ul
zas łoną  w a ro w n i ta m e c z n e j.  ,

p o tw ie rd z a  się  w ia d o m o ść  o porażce  e ska d ry  
E g ip s k ie j  i  A lg ie r s k ie j  n ie d a le ko  S uda  na  w y s p ie

* ^ a L is t y  ze S ta m b u łu  d o n o szą , iż  S u łtą n  k a z a ł 
p o w ie s ić  d w ó c h  u w ię z io n y c h  b is k u p ó w , 1 że Pa- 
t r y a ro h a  ż y c ie  u t r a c i ł ,  n ie w ia d o m o  z ja k ie y  p r z y ­
c z y n y  i  ja k im  sposobem. , ;  . , v

P o d łu g  l is tó w  z B i t o g l i i  pod d n ie m  24: l ip c a , 
c re c y  p o b i l i  C h u rs z y d a  baszę w  w ą w o z a c h  P a - 
t r a s ik  n ie d a le ko  Z i t u n i ,  W  p u ś c ili tu r k o w  do w ą ­
w o z ó w , a p o te m  n a  n ic h  c a łą  s i łą  u d e rz y li.   ̂ I i u -  
cv u t r a c i l i  w  b i tw ie  p rze sz ło  12,000. z a b ity c h , r a ­
n io n y c h  i  w  n ie w o lą  w z ię ty c h . M ię d z y  je ń ca m i 
ie s t d w ó c h  baszów , z k tó r y c h  jeden m a  baszostw o 
D r a m y • N ie w ia d o m o , co s ię  s ta ło  z C hu rszydem ,  
ca łe  w o y s k o  jego poszło  w  ro zsyp kę . W y p a d e k  
te n  o p o w ia d a ją  sa m i tu r c y ,  k tó r z y  p o w ro c i 1 do 
B i t o A i i .  S tra ta  g re k ó w  n ie  je s t ta k  znaczna. O d y s -  
seusz p o le g ł ś m ie rc ią  b o h a ty rs k ą  w  o b ro n ie  o y -

n y c h  w
ś w ie tn e  z w y c ię z tw o  pod P a t ra s s ź g , m ię d z y  L a r y s ■ 
щ  a S a lo n ik ą , w  d . 8 lip c a . L is t y  p isane pod d .
26 l ip c a  z B i t o g l i i , k tó re  n a p e łn io n e  b y ło  ra n io u e - 
m i tu r k a m i,  donoszą, iż  t r z e c h  baszów , a m ię d z y  
t y m i  D r a m  A l i . tu d z ie ż  11,000 tu r k o w ,  zo s ta ło  
W z ię ty c h  w  n iew ’o lą , l ic z b a  z a b ity  h  m a b y d ź  je -  * 
szcze w iękS za (?). G re k a m i d o w o d z ili je n e ra ło w ie : 
Y ps  y l a n t y , JS c rm a n n  i  B o z a r is .  W  te y  w a lc e  
p o le g ł m ężny  Odysseusz.

Po odn ies ione j^ k lęsce , f ło l&  tu re c k a  m ia ła  s ię  
Z n o w u  żebrać n ie d a le ko  p rz y lą d k a  P a p a  , a pod  
M e le t in o  m ia ła  s ię  z łą c z y ć  z eska d rą  eg ipśką , po ­
czerń p o p ły n ę ła  k u  M o re i,  a w ś ró d  d ro g i s trz e la ­
ła  dó ź a m k N k t i f o ;  i  do 's to lic y  w y s p y  T in o .  < 

D onoszą  z M o r e i , iż  J u s s u f  baSz*. A rtm tł <fc*2 3 
l ip c a  w y c ie c z k ę  z P u f r a s , i  n ie co  o d p ę d z ił k o rp u s  
ob lega jący . L u b o  sam  z n a jd o w a ł się w  n ienay -  
lepszem  p o ło że n iu , p rze c ie ż  c h c ia ł u to ro w a ć  d ro ­
gę C a ra  M e h e n ie to w i  z L e p a n lu . U d a ło  m u  się  
p rz e p ra w ić  ’ i 5oo tu r k o w  p rz e z  c ia śń in ę  lepańcką '. 
W  ty m ż e  czasie o p a trz o n o  z n o w u  tw ie rd z ę  P a t r a s  
W żyw n o ść ; n ie w ia d o m o  zaś, c z y l i  po te y  szczę­
ś l iw c y  w y c ie c z c e , C a ra  M e h e m e i  u d a ł się do S tam *  
h u łu ,  d o kąd  w e z w a n y  zo s ta ł na  ob jęc ie  u rz ę d u  ka'= 
p ita  na  baszy . # .

L is ty  z 'K o r f u  z a w ie ra ją  w ażne  w ia d o m o ś c i 
z A rg o s  dochodzące do d . 22 lip c a . P o d łu g  n ic h  
a m e ry k a ń s k a  fre g a ta , w y s a d z iła  f ia  lą d  w  m ie s ią ­
cu  c z e rw c u  w  I d r y i , a je n ta  Z je d n o c z o n y c h  S ta n ó w  
A m e ry k i ,  k tó r y  n a ty c h m ia s t p o je cha ł do K o r y n t u , 
gdz ie  d. 16 c z e rw c a  z a w a r ł z Senatem  t r a k ta t ,  
p o s ła ny  n a ty c h m ia s t do z a tw ie rd z e n ia  do  PT a s h in ~ 
g t o n u i  T ra k ta te m  ty ih  o b o w ią z a li się g re c y  u s tą ­
p ić  Z je d n o c z o n y m  S tanom  A m e ry k i  na  la t  20 W y ­
sp y  M o lo , z p o rte m  m o g ą cym  po m ie śc ić  ty s ią c  (?) 
o k rę te w , za co d o s ta li zn a czn ą  sum m ę p ie n ię d z y  
i  w ie le  b ro n i różnego  ro d za ju . Jeś li s ię  w ia d o m o ść  
ta  p o tw ie rd z i,  Z je d n o czo n e  S ta n y  będą p ie rw s z e m  
m o c a rs tw e m  c h rz e ś c ija ń s k ie m ? k tó re  z G r e c ja  s ię  
p o łą c z y , a do tego  w  o d le g łe j części k u l i  z ie m ­
s k ie j .  Z  te m  w s z y s tk ie m  w s p a rc ie  to  będzie  n a ­
d e r k o rz y s tn e  d la  g re k ó w . _ ,

D o d n ia  5 1 lip c a  m e  u s tą p il i  jeszcze tu r c y  z 
B u k a re s tu , a do 2 s ie rp n ia  z Jass.

B o ja r  J a n  S tu rd z a  m ia n o w a n y  hospodarem  
M u lta n ,  w y d a ł w  S tam bu le  odezw ę do z b ie g ły c h  
b o ja ro w  w  C zerno  w icach  i  J a z a v a , w z y w a ją c  ic h , 
a b y  p o w ró c il i  do o y c z y z n y , co je d n ak  d o tą d  żadne­
go n ie  w z ię ło  s k u tk u . W  Jassach  d o w ie d z ia n o  się, 
że te ra ź n ie js z y  X ią ż ę , m ia n o w a n ie  sw o je  o k u p ił 
u c ią ż liw e m i d la  k r a ju  w a ru n k a m i.

D O D A T E K
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A  N G l i  1 A .
(z Gaz. W arsz .) L o n d y n , d n ia  18 s ie rpn ia , 

O  pod róży  K ró la  m am y następujące w iadom ości. 
D w a s ta tk i parow e w z ię ły  w e środek m iędzy  siebie 
bat k ró le w s k i d la  prędszey żeglugi. D n ia  12 b. rn. 
w ieczo re m  w idz iano  go pod T yne ;  tow arzysząca  
m u  oskadra pozostała w  ty le , a jak  się potem  do­
w iedz iano , p rzec iw ne  w ia t r y  i  g ę s ta 'm g ła  p rz y ­
m usi ły  ją zaw inąć do B e r w iek. S łych a ć , iż  ba t 
k ró le w s k i p os ta no w ił n ie  oddalać się od eskadry; 
lecz m onarcha n ie ch c ia ł wysieśó na ląd, i  za po­
m y ś ln y m  w ia tre m  p o p łyn ą ł daley. Podług  n a j­
św ieższych  doniesień, K ró l b y ł d. i 4 b. m . w  oko- 
l i ę j  Ł e ith , lecz d la n iepogody, n a za ju trz  dop ie ro

p rzys ięg łych , og łos ił w y ro k , iż  m a rg ra b ia  d. 12 
s ie rp n ia , ti naw et i  nieco p ie rw e y , dosta ł znaczne­
g o  pom ieszania  u m y s łu , 1 w chorobie tey rzeczone­
go d n ia  za d a ł sobie nożyk iem  panę pu tewey s tro ­
n ie  szy i, m ającą  jeden ca l d łu go śc i a p ó ł ca la  
głęboKosci, z k to rey  n a tych m ia s t u m a r ł,  1 on sam  
m e kto m n y  b y ł p rz y c z y n ą  śm ie rc i P ie rw e y  
jeszcze w spom niony u rzę dn ik , d la  zaspokojenia sę­
dziów  p rzys ię g łych , u d z ie lił im  lis t N iażecia  W e l­
ling tona^  p isany d. 9 s ie rpn ia  do lekarza  B a n k ­
head  z w yn u rze n ie m  obaw y, aby m arg rab ia  m e 
dosta ł pom ieszania um ysłu .

K ró l n ą yp ie rw e y  postrzeg ł chorobę u m ys ło ­
w ą  m argrab i, go. G d y  bow iem  d. 9 b. m. przed 
w yjazdem  sw oim  po ro zm o w ie  z n im , uda ł sio z' P0sti . “ ?w i ł  wysiesc n a ja d .  G azety tu te js z e  są w y j^ u c m  sw oim  po ro zm o w ie  z  n im  u d a łN ie  r

nape łn ione  opisem czyn io nych  tam  przysposobień X iąźęciem  W e llin g to n e m  do gab ine tu  z a p y ty w a ł

4  bardzo wsp,imMe * nosz*  ° . ± t i ° nd%r^  k^ y
D n ia  12 b. m . jako w  roczn icę  u ro d z in  M o- 

' n a rc h y , za łożony będzie w  C a rlto n d H ill, na w zgó r- 
k u  pod Ę d yrn b u rg ie m , kam ień na p om n ik , k tę ry  
u w ie c z n i p rzyb yc ie  K ró la  do S z kocyk

^ 1 L d y m b u rg u  ta k i jest z jazd , iż ' p rzeno ro - 
w an ie  jfń n e y  osoby w demach za jezdnych kosztu* 
je 1 do 5 g w iney , a za s ta jn ią  p ła c i się po 5 g w i-  
ney o d  jednego konia:

U rz ę d n ik  us tan ow ion y  do o b e jrze n ia  u m a r­
ły c h , zw any Coroner, p rzyb yw szy  O m a i3  b. m. 
po p o łud n iu  do N o rth -C ra y , odby ł swoje czynność 
z  pow odu śm ie rc i m argrabiego L o n d o n d e rry  . M ia ł
ПЧ ПГ7 ól i n io U ’ P ГІ н г  I : ̂ 1.: 1 . .   I. I. .1

, ~ ' j  . u.TŁ.,.1 uą w mit-bZKaniU lego w
m p rzo d  m owę do obecnych/ w  liczb ie  k tó ry c h  b y ł p ra w i się c icho  w  nocy. 
jrar. L l a n ta .  sekre la r? . n  ? :> iine тп 'лл - lr  o Pov> Ч / д , i-# n  JPan P la n ta , sekre ta rz  nieboszczyka, i  Pan S tew art 
(teraz L o rd  Castlereagh ) synow iec jego; w  p rz y le ­
g ły m  zaś pokoju, z n a jd o w a li się L o rd o w ie  Sidm o - 
u t h  i  Saym our. O św iadczy ł, iż  sam obó js tw o  n ie ­
boszczyka, może bydź jedyn ie  sku tk ie m  choroby 
i  m e lancho lii, a z tąd  ob łąkan ia  jego rozum u . Po 
sko ńczo ne j m ow ie , w  ciągu k .tó rćy  s łużący jego 
łz y  r o n i l i ,  nda ł się u rzę dn ik  ze sędziam i p rzys ię ­
g ły m i do  pokoju, w  k tó ry m  leża ł rnargrhb ia , w tem  
samem po łożen iu  ja k  u m a r ł  a posadzka b j ła  je­
szcze k r w ią  zbroczona W szyscy  p o z d e jm o w a li 
t rz e w ik i , aby n ie z rob ić  hałasu i  n ie  s trw o ż y ć  
m a rg ra b in y  m a łżon k i n ieboszczyka. S łuchanie  
św ia d kó w  n ied ługo  trw a ło . Jedna ze s łużących m a r­
g ra b in y  jBpzńała: iż  d. i i b .  m . w ieczorem  m argrab ia  
p y ta ł s ic  o m ałżonkę swoję i  lekarza B ankheady iż  
u bo lew a ł, że ich  ca ły  dzień n ie v \id z ia ł; odpow ie- 
dz ia ła : iż  się myl»,, bo ca ły  dzień b y li p rz y  n im . 
O św iad czy ła  o r . z, i  z ' d . 12 b- m. o godzin ie  7 me y

i  m a rm a -

pomieszanie um ysłu . Żegnając się M onarcha  z 
m a rg ra b ią , m in is tre m  s w o im , p o le c ił m u , aby 
т Ы  staranie o zd ro w iu . Os w iarfcz.y ł,  i i  w ye la d a  
ch o ry i a ty m  sposobem ch c ia ł z w ró i ić  uwagę jeur, 
na stan um ysłu . 1 'om ia rkow a ł to  m argrab fa  i  za- 
p y ta ł Się K ró la : Czy  PT. K . M ość postrzega ca 
we m n i e Lcgoz d n u  rano w szed ł m arg rab ia  do 
pewnego dom u niedaleko C arlton-H ouse, i  lWcho- 

-c * аР У р 1. się: Czy ra d a  j u t  się zebra ła .
i  o d ług ich  sporach postanow iono , aby c ia ło  

m argrabiego pochowano d 19 1,. m  Vv W e stm in -  
ster, a d .  17 1 18 b. rn. będzie w ys ta w io n e  z para­
da w  m ieszkaniu jego w L o n d y n ie . Pogrzeb od-

2 rana poniosła śniadanie m argrab iem u
brn ie : lecz oboje, jeszcze spali; iż polem  m a rg ra b i­
na w s i ab  . .i m arg rab ia  leża ł w  łóżku : iż s k a rż y ł 
się. na śniadanie , że m u  niedano masła, chociaż 
sta ło  przed n im , i  żądał lekarza . G dy m a rg rab i- 
Ш  s y p n ę ła  jey  coś do u c h a , rz e k ł m argrab ia : 
K n u je  się spisek p rzec iw  m nie. W y s z ła  w te d y  
m a rg ra b in a , a ^gdy zeznawająca służąca w y c h o - 

id z iła  дп> lekarza , m argrab ia  w s ta ł i o t w a rz y ł okno. 
le ka rz  w ch o d z ił, s łyszała ty lk o  te słowa:

0  M ilo rd z ie ! O  m óy Boże. (Reszta jest v, iadoma). 
Z  zezna li lekarza  B ankhead  pom ijam y to . c d ^e d y - 
i i ie  dow odz i pom ieszania um ysłu  m argrabiego /  a 
p rz y ta c z a m y  następujące stanowcze jego ośw iad ­
czenie: „W s z e d łs z y  zasiałem  go w  sz la froku , sto 
jącego tw a rz ą  do okna. Skoro usłysza ł m ie  w cho­
dzącego, n ie  ruszy Wszy się z m ie jsca , zaw o ła ł do 
m nie : B a n ’; ho a d , weź m ie  na swoje ręce. Już
um ie ram . B y ły  to  osta tn ie  jego słowa. P rzyb ie ­
g łem  sądząc, iż  m dleje; obją łem  go, i  postrzegłem  
n o żyk  xv p ra w e j ręce, k tó ra  b y ła  m ocno ściśnioną
1 cała sk rw a w io n ą . K re w  oraz p ły n ę ła  ob fic ie  ze 
szy i. N ie  m ogłem  go u trz y m a ć  , i  spuściłem  na 
posadzkę. m m ueie  n b  spełiia  w y la ł 2 k w a r ty  

.k rw i.   ̂Zda je  s i4- iż  p rze rżn ięc ie  nas tąp iło  w  c h w i­
l i  w e jś c ia  mego.*4 Ł z y  często p rz e ry w a ły  'ego 
zeznanie. YV sk u tk u  tego w szystk iego, u rzę dn ik  
C oroner zapy taw szy s ię w przód  o zdanie sędziów

 ̂ P rzy to czym y  jeszcze następujące w y ją tk i  
z  rożn ych  gazet tu te js z y c h  ó z m a rły m  m arg rab im - 
Pozostała po m m  m ałżonka Ochłonęła z p ie rw sze­
go mocnego w rażenia, jak ie  na jey um yśle  śm ie rć  
ńięza sp raw iła ; me dala się jednak л k ło n ić  do w i ­
dzenia mcooszczyka. N ie  p rz y jm u je  n ic z y ic h  od­
w ie d z in ;  naw et szwagra swego, L o rd a  E lle n b o -  
rou gh , m e  kazaia w prow adzać. L a d y  S u ffie ld  
jest jedyną jey to w a rz y s k ą . L a d y  Edgecumbe  ją 
opudcita. b ik ę g o  b a rd z ie j me Smuci za w cze m ?  
Zgon m in is tra , •■•jak obu se k re ta rzy  jego P la n t a i  
L o rda  C la n w u lta m ; m ie li w ra z  z n im  jechać do 
P a ry ż a  i  l r  ledrna . P rzy  u m y w a n iu  z w ło k  do 
W iozema w  tru m n ę , zna lez iono na p ie rs iach  da 
golem ciele czw orog ran ias ty  k le jn o t ,  z ło ta  puszkę 
z w łosam i m a tk i i  w y ry ły m  napisem* ir re p a ra b ie  
(menągrodzona). W y ra z  ten  s tosow a ł się do ,W  
śm ie rc i. M ajętność N o rd  C ra y  n ie  należała do n ie ­
go p raw em  w łasności; t r z y m a ł ?ą w  d z ie rża w ie  
od ro ku  id io  na czas życia  swego i  m a łżo n k i sw o- 
je y ; w łasn ym  kosztem  p iękn ie  ją  p rzy ozdobił. Pan 
:  k u p ił p rz y le g łą  m ajętność Foots C ra y ,
i  ch c ia ł w  m ey m ieszkać; lecz po śm ie rc i m a rg ra ­
biego odm ie n ił swoje postanow ien ie . M a rg ra b in a  
Kazała k ilk a  razy. posypać k w ia ta m i z w ło k i męża 
S p o ko jn ie , pisze gazeta K u r y  er, i  n iew zruszen ie  
łe zy  n ieboszczyk, k tó ry  św ia t t rz y m a ł w  uszanu- 
w anm  {who h t l d  the w o rld  in  ave).

S ły c h a ć , iż  L o rd  G re n v ille  i  Pan C a n n in g  
w ró cą  do p a rlam en tu , 1 a L o rd  H a rro w h y  uda s i l  
na kongres. Z a w ik la n ie  w  obecnym  czasie n ic  do ­
zw ala , aby w y d z ia ł zm arłego m in is tra  zostaw a ł 
d ługo  bez nacze ln ika. Po trzeba ta  jest ty m  w ię k ­
szą , iż  n ieboszczyk ob ją ł tym czasow ie  w y d z ia ły  
sp ra w  w e w n ę trzn ych  w  zastępstw ie  Pana Peel i  
osad w  zastępstw ie L o rd a  B a th u rs t. P an P eel 
p ow ro cR  zawczora do tu te js z e j  s to lic y , i  naradza ł 
się z L o rd e m  G ren 'v ille .

K u rs  pe te rsbursk i dnia i 5 s ie rpn ia  : duka t bo- 
lenc ie rsk i now;y n  r . 6o kop., s ta ry  n  rub . 4b ko  o. 
Z m ia na  z ło ta  2 r . 86 kop. Z m iana  srebra 2 ru b . 
72 kop.

N ieusta ją cy  dochod kdm m issy i um orzen ia  d ł 1- 
gow : 6$ assygn. - -  - po —  ‘ 981 !

brzęcząca m oneta  __ procentów

Wolno drukować F. N. C ó ldA fii Czl.Kom.Cenz. -r- w m in ie  w Ггикш п Г п е ІО ф .



K r a k ó w  d n i a  2 4  m i e s i ą c a ,  s i e r p n i a  1 8 2 2  r o k u .
R e k to r U n iw e rs y te tu  ja g ię ld ń ik ie g o  na morfy 

u c h w a ły  Rady W ie lk ie y  U n iw e rs y te tu  do Ł . 672 
z dnia 1 lip ca  r .  b. do siebie w yda ncy , ogłasza, 
iż  u c z n io w ie  u n iw e rs y te tu , stosow nie  do a r ty k u ­
łu  122 urządzen ia  w e w n ę trzn e g o  p rz y  s ta tu c ie  
załączonego', obow iązanem i będą po w akacyacb 
z zaczęciem  ro ku  szkolnego zap łac ie  ta s y  m in e r- 
w a ln e y  ca ło roczney z ło ty c h  po lsk ich  p iędz.esią t 
N  5o razem ; zaś uczn iow ie  obudw och bceow  po 
z ło ty c h  po lsk ich  dwadzieścia  N. 20 w  p ó łro czn ych  
ra ta c h  po z ło ty c h  10 z łożyć  będą p o w in n i, to  jest 
z zaczęciem ro k u  szkolnego z ło ty c h  10 1 ty ie z  po 
o d b y ty c h  p ó łro czn ych  e x-m ina ch , p rz y  poczyna­
n iu  sie ku rsu  d rug iego półrocza.

Zastępca R ek ttfra  L .  Jag. G ir t le r .
Jankow ski S ekre ta rz  U .uew cr.

i .  M a g U t r a t u r a  P o w s z e c h n e j  O p i e k i  6 u ~  

b e r n i i  L i t e w s k o  -  W i l e ń s k i e j  m a j ą ?  w  s w e m  z a ­

w i a d y w a n i u  c z ę ść  d o m u  n i e g d y ś  J W .  P o d k o m o ­

r z e g o  W o ł ł o w i c i a  w  W i l n i e  n a  u l i t y  Z i m ś o -  

w e y  p o d  I V .  >3 i  m i ę d z y  j e  p o  k r e d y t o m »  p rz e *  
S ą d  E x d y w i t a r t k i  c z a s o w i e  r o z d z i e l a n e g o ,  w  r z ę ­

d z i e  k t ó r y c h  i  W .  A n to n i P r o z o r  W o j  w i d z i e  

m a  s o b ie  w y d z i e l o n ą  c z ę ś ć  n a  d r u g i m  p i ę t r z e  a d  

u l ’ c y  3  p o k o j e  i  g a r d e r ó b / , ę ,  n a  d o le  o d  p o d w ó ­

r z a  k u c h n i a ,  s k ł a d  i  s t a n c y  a  z e  s k l e p i e n i a m i  

T t ł u r o w a n e m i ,  s k le p  z i e m n y  «  w s c h o d a m i  m u r o -  

w a n e m i  i  s k l e p i e n i e m ,  m a g a z y n e m  i  s t a j n i ą  p o ­

d o b n i e  i  t e  f k l e p i  m a m i ,  c o  wszystko j e s t  o d d a -  

n e m  p o d  z a ł ó g  p ’ < *’ . P r o s . o r a  z a  p o ż y c z o n ą  
1V m a g i s t r a t u r z e  s u m m ę , j a k o w e  p o k o j e  z  d a l -  

s z e m i  p r z y n a l e i n o ś c i a m i  w y g o t j a m i  M a g i s t r a t u -  

r a  P o w s z e c h n e j  O e i t k i  o d  d n  a з д  m r t t ś , v a  n a  

stępnego, iS 2 Э r o k u  w y  u n c i a  p r z e z  p u b l i c z n ą  

l i c y t a c j ą ,  w  d n ia c h ,  г ,  4 ,  i  c s t a t n i m  7  w r z e ś n i a  

w  a r ę d ę .  Ż y c z ą c y  t a k o w e  m i e s z k a n i a  z o a r ę d o w a i  

z e c h c ą  j a w i ć  s ię  n a  te  te rm in y  J o  M a g  s t r a t u -  

r y  P o w s z e c h n e j  O p i e k i .  R o k u  >Sś2 s i e r p n i a

34 d n ia . C e lo n **  M s g is tra tu ry  P m s - itJ in e y  O -  
p i e k i  J ó z e f  P u z y n a  Ąssessor S ą d u  G ł ó w n e g o .  
f  ’  S e k r e t a r z  P i e t r a s  z  eureki.

w e r s y t e t u ,  z a k ł a d a  p e n s y q  d a m , w  k t ó r e j ,  o p r ó c z  

n a u k  z w y  z a y n y c h ,  j a k o :  X a t t > . b i z w u ,  N a u k *  Azo. 
r a l n t y  , I l s t o r y i , J e c g r ę f i i ,  R a c h u b  ó w ;  J ę t y  k i  

d a w a n e  b ę d ą :  P o l s k i ,  R o s s y y s k i , f / a u c u z k i  i  N i e ­

m i e c k i  , a  t o  k a ż d y  przez N a u c z y c i e l a  o d  U n i -  

w e r s y V t u  a p r o b o w a n e g o —  R ó w n i e  c h c ą c y m  s ię  

w y d o s k o n a l i ć  w  m u z y c e  i  t a ń c a c h  n .ą y  l e p s z y c h  

m e t r ó w  s ię  d o s t a r c z y . N i z n y  p o d p i s a n e j  z a ś  

s z c z e g ó l n y m  s t a r a n i e m  b ę d z ie  f o r m o w a ć  d u m y  

w  s k r o m n o ś c i ,  o b y c z a j n o ś c i , i  d o m o w e m  g o :  p o -  

d a r s t w i e  —  U c z y ć  r ę c z n e  r o b o t y , p ł c i  na ,  ->zey 

p r z y z w o i t e  —  S ł o w e m ,  m i e ć  o  n i c h  t a k i e  s t i  \ r ą -  

n i e , j a k  c z u ł a  i  t r  s k h w a  m a t k a  m ie ć  z w y k ł a  d l a  

u k o c h a n y c h  d z i e c i — » R ó w n i e  z a r ę c z a  n i l e y  p  o d ­

p i s a n a  ,  w s z e l k i e  w y g o d y  p r z y z w o i t e , i  storn : y ą  

w i d n q 9 su h q ,  s ł o w e m ,  k o r z y s t n e  i  z d r o w i u  M u *  

z ą c a  u t r z y m a n i e .  C h c ą c y  m i  p o w i e r z y ć  s w e  c ó r -  
k l  R o d z i c e ,  r a c z ą  s ię  u d a ć  d o  m e g o  p o m i . u n i k a ­

n i a  n a  u l i c y  O ś t r o b a m s k i e Y  w  d a m : »  J i F .  B r z o ­

s t o w s k i e j  p o d  N .  6 8 ,  g d z i e  z  ł a t w o ś c i . { u k o m  że­

r n y .  W  W i l n i e  d n i a  18  a u g u s t a  1 8 -2 2 .

J u s t y n a  K r u h r l s k a .

1. P rz y ja c ie l  z m a r ł e g o  w  C h e r s o n ie  A n t *  

i . g o  ‘s k i n d e r a ,  n i e g d y ś  o b y w a t e l a  i  m o y s k ^ o  

i d z k i e g i >, p r z t t  I L t  p o d  W i ł e m  , o  a u g m U  r o -  
u  b i e ż ą c e g o  z  C h t r s o n u  p i s a n y  ' d o  R e d a k c j i  

■ W t y  K u r y e r a  L i t e w s k i e g o  , p r o s i  o  u / s - a d o -  

l i t n i e  t u k e s s o r o w  i  p r e t e n i ó r o w ,  p r a w n y c h  te g u z  

' K i n d e r  1 , a i e b y  p r z y b y l i  d o  C h i n o n u .  % d o w n ­

a m i  p r a w  s w o i c h  d o  s u k c e s y !  L p r t u n i y i .  C o  

ż e d a k e y a  p r z e z ,  n i n i e j s z e  u w i a d o m i e n i e  d o p e ł n i a

O g ł o s z e n i e .
1 . O d  W i l e ń s k i e j  s k ł a d o w e j  T a r t i c z n i p r z e z  

ii n i e y s i e  o g ł a s z a  s ię  , H  w  t r z e c h  r ó ż n y c h  t e r  

m a c h ,  a  m i a n o w i c i e :  08 a u g u s t a , 1 s e p t e m b r a  

o s t a t n i m ,  3  s e p t e m b r a ,  b ę d z ie  s ię  w  n i r y  p r z e ­

r w a ł  p r z e z  p u b l i c z n ą  l i c y t a c j ą  s k o n f i s k o w a n y  

. r a k  • w  s o l u  a n k a r a . h , z k t ó r y c h  w  y m i u  b e -  

z u ł k a c h  p o  p ó ł  a n k a r a ,  a  «- ó ś m  u  b e c z u ł k a c h  

o  t r z y  ć w i e r c i  a n k a r a ,  m o c y  8 , g ,  1 i ł f  s t o p n i .  

Ѵ і і п о  d n i a  2 5  a u g u s t a  s o j a  r o k u .  C z ł o n e k  

3i e l t o w s k i . Z a  S i k r i t a r z a  B a d . - з  t y t u l a r n y

\ l u l t i a ń s k i .

Sąd E xd yw iż tirsh i.
2. Sąd T a xa to rsko  E x d fw iz o r s k iw  dóbr ach 

J IV . W incen tego  B io L k o w ic z a  M a rs z a łk a  b r a -  
sław sk iego  i  ka*>alera,*K )Zaczyzni* zw anych , w  po-  
w iec ie  b ra d a w sk im  p o łożo nych , za  re rm v q  Sądu  
G łów nego W ile ńsk ieg o  o d b y w a ją c y  s ię ; od cinici' 
pie rw szego augusta  idącego ro ku  ja k o  te rm inu  
w yro k ie m  p ie rw szo  z j u d o w y m  na k o n ty n u a c ją  
konkursowego d z ie ła  oznaczonego , zaytn  ją c  się 
u ła tw ie n ie m  poruszonych  czynności, ca łą  sfires- 
wę w  d n iu  s iódm ym  septembra te rnzn ieys-jego  
j 8 : 2  roku  w siąść do nam ow y zadet er m in o w a ł;  
p r tu d  ja k o w y m  term inem  a ie b y  m a ją cy  prer.msye  
do funduszu  M a rs z a łk a  B ie lik o w ic z a  re g u lo w a ć  
s ę m gą takow e pod obawą amissy u d o w a d m li 
p rze z  n in ie js z ą  a w iz ą c y ą  ostrzega.. ,Prezes 
G r a d n 7j  w i l.  i  E x d y w t> y i Ig n a c y  Ch idżko . 
F r e z y dvn i G ro d z k i P o w ia tu  u p rtsk iżgo  i  :S x d y -  
d y in z o r  S ta n is ła w  B . to w tt .  F  ja r z  G ro h z k i 
U A ko m ir. i  E x d y :r iz ---r  Jo ze f H op  pen.

£7 w i  a  d  o  m  i  e n  i e.

m. Ń 'z e r  podp isana ma zaszczy t d o n ic  r 
za  pozw olen iem  tu łe y s lig o  Cesarskiego Ѵ .Ф

I  Wy fo kość Barom. '
Obserwacye

A r e n d a .
5  O  І M l t s k u y  f i  l e ń s k i p y  P o l i c y i  o g ł a s z a  

r ię :  ar u> d n i o u :  * k g '  12g o  i  i 3  n a s t ę p u j ą c e g o  

y h r a  n u  a  t e r a i n l e y s y t g p  r t f o u  b ę d z i e  s ię  * . -ć i> y -  

w -  ć p u b U c t u a  l i c y t a c j a  n a  w z i ę c i e  w  j e d n t z r o -  

c z ’>ą a r ę d o w u ą  ś e h u tę  d w ó c h  ~ d o m n w , o d  f i  ,?o 
t i g o ż  7 b r a  m  dy j o h o  t o  p o ł o w ę  S z l a c h c i c a  l i t w -  

k o w s k i e g o  i  c a ł t g o  S t a r o z a k o n m g o  6 z a i  A b r a m o ­

w i c z a  C y  p h i  y  ł o ż e n ie  m a j ą c y c h  p i e r w s z y  p r z e c i w  

p l a c u  p a r a d n e g o  m i e j s c a  p o d  N . 2 0 8  i  d r u g i  n a  u l i ­

c y  J a t k o  w  t y  p o d  N .  2 З 8  z  t y m ,  a ż e b y  ż ą d a j ą c y  j a ­

w i l i  s ię  d o  M i e j s k i e j  W i l e ń s k i e y  P o l i c j i  n a  xw y i  

o z n a c z o n e  t t r m i n ą . A u g u s t a  1 8  d n i a  * 8 ,2 2  r o k u .

J a n  T e r p i ł o w s k i  I n s p e k t o r .
T y t u l a r n y  S o w i e t n i k  R u t o w i c z .

W y je ż d ż a ją  za  g ra n ic ę .
2. D o  ró ż n y c h  m ia s t  K ró le s tw a  P r u s k ie g o  

W i le ń s k i  O b y w a te l  S ta ro z a k o n n y  L e y z e r  H i r s z o - 
w ic z  B ry z o w tc p  n a  m ies ięcy  dz ies ięć3 w  i n t e r  e ss ie  
o d b ie ra n ia  d łu g ó w .

K u rs  w ile ń s k i na assyg n a ty  od d n ia  25 s ie rp n ia : 
ru b e l s re b rn y  3 ru b . 78J ko p ., c z e rw o n y  z ło ty  n o ­
w y  r .  11 k o p . 70 , s ta r y  r .  11 ko p . 5o, im p e ry a ł  r .  36
kop- 7 7 ł* *

dnia 26 średnia |  27 cal. 9 53 l ia .
msterslogi- f  (jn j 4 2^ średnia Й 27 — 10,4 —

dnia 28 godz. 5 Й- 27 — 9.З —

Wy* Ther. Jticau.
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